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Konto pocztowej kasy oszczędności Nr. 


Ogłoszono wreszcie dekret, 


wybory na niedzielę d. 


cyę wyborczą, gdy bardzo krótki czas dzieli 


nas od wyborów. Przypatrzmy się tedy ordy” | 


nacyi wyborczej. Prawn wyborcze jest prze” 
dewszystkiem powszechne a 


żda kobieta, która w 
rów ukończyła 21 lat. 


Najważniejszym więc obowiązkiem kazde- | 
go obywatela jest przedewszystkiem posta- | 
ranie się, by umieszczono go na liście wy- | 


borców jego gminy. Lista wyborców ma za” 
wierać numer porządkowy, nazwisko w po- 
rzedku alfabetycznym, 1M1ę, data urodz., 


zawód, miejsce stałego zamieszkania a więc 


n. p.: | 
E Aretyński Adam. 22 l„ piekarz w Dob- 


3 
Ha. 


scowych, które zamienią się na komitety 
wyborcze, jest przygotowanie tych list wy- 
borczych. Wprawdzie jest to obowiązkiem 
burmistrzów i wójtów gminnych, jednako: 
woż nie możemy się na nich opuszczać i mu- 
simy zrobić spis przynajmniej naszych to- 
warzyszy i towarzyszek-wyborców i przed- 
lożyć go burmistrzowi względnie wójtowi. 
Czas sporządzenia listy wyborczej jest bar- 
dzo krótki, gdyż wynosi najwięcej 20 dni, 
poczem burmistrz względnie wójt przedłoży 
spis wyborców miejscowej komisy1 wybor- 
czej, która go skontroluje. 
Komisye wyborcze. 

Miejscowa komisya wyborcza składa się z 
przewodniczącego, zastępcy i 3 członków, 
mianowanych przez komisyę główną. Dlate- 
go też komitety miejscowe muszą natych- 
miast zastanowić się nad kandydatami na 
rzłonków komisyi miejscowej. 

Przewodniczącym głównej komisyl wybor- 
czej jest prezes sądu okręgowego, lub sędzia 
przez niego powołany. Prezes sądu powołuje 
zastępcę z grona sędziów. Jednego członka 
i zastępcę wybiera Rada miejska, 2 zaś człon- 
ków i zastępców zgromadzenie wójtów po- 
wiatu. 

Okręgi wyborcze w Galicyi. 

Nr. 36 Miasto Kraków *) i pow. polit. Kra- 
ków, Podgórze i Wieliczka bez pow. sądowe- 
go Dobozyce — 8 madatów. 

Nr. 37 Pow. polit. Chrzanów, Oświęcim i 
pow. sąd. Biała — 5 mandatów. 

Nr. 38 Pow. polit. Wadowice, Żywiec i pow. 
sąd. Kęty — 5 mandatów. 

Nr. 39 Pow. polit. Nowy Targ, Limanowa, 
Myślenice, pow. sąd. Dobczyce, tudzież z 
Orawy szereg gmin, ze Spiżu zaś okręgi sąd. 
Kezmark. Lubowla i Stara Wieś — 7 man- 
datów. 

Nx. 40 Pow. polit. Nowy Sacz, Grybów i 
tzorlice — 5 mandatów. 

Nr. 41 Pow. polit. Jasło, 
-- 6 mandatów. 

Nr. 42 Pow. polit. Tarnów, Brzesko, Boch- 
nia, Dabrowa i Pilzno — 9 mandatów. 

Nr. 43 Pow. polit. Rzeszów, Strzyżów, Rop- 
«zyce — 6 mandatów. 


Krosno, Sanok 


— + 


*) Miejscowości, oznaczone grubym (nauce Sa 
siedziba koznisvi siównej. i 


rozpisujący | 
46 stycznia 1919. Wo- | 
bec tego musimy natychmiast rozpocząć ak- | 


mianowicie wy” | 


seimu jest każdy mężczyzna 1 ka- | 
20 SEE dniu ogłoszenia wybo” | 


Otóż zadaniem naszych komitetów miej: | 


71.905. — Redaktor naczelny i wydawca: ZYGMUNT KLEMENSIEWICZ, poseł do Rady państwa. 


Kraków, dnia 8 grudnia 1918. 


m oddędą sio w niedzielę dnia 26 stycznia 1914. 


Nr. 44 Pow. polit. Tarnobrzeg, Nisko, Kol- 
buszowa4, Mielec — 6 mandatów. 


| Łańcut — 6 mandatów. 

Nr. 46 Pow. polit. Przemyśl, Brzozów i 
| pow. sąd. Bircza — 5 mandatów. 

W schodnio-galicyjskich okręgów wybor- 
i ców nie podajemy, gdyż tam ze względu na 
| stan wojenny wyborów nie będzie, lecz wej- 
| dą do sejmu posłowie parlamentarni. 


Głosowanie. 


jdaty, musi zgłosić listę kandydatów, która 
| otrzymuje numer”porządkowy, tak, że wy” 
pełnienie karty do głosowania odbywa stę 
|za pomocą podkreślenia tego numeru listy 
| kandydatów, na który wyborca chce oddąć 
i swój głos, T 
| Wzór przykładowy karty do głosowania, 
jeżeli ubiega się o mandat 6 stronnictw 


s 
s 
i 


| ? 
t 
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gu będzie numerem 4, to wyborcy nasi pod- 
kreślą ją. Karty sprzedawać się będzie wszę- 
dzie po 16 hal. Wyborca dostanie następnie 
przy komisyi kopertę, włoży do niej kartę 
głosowania, zaklei koperię i odda Komisyi. 
Głosowanie jest proporcyonalne  (stosunkowe). 


Każde stronnictwo zdobędzie taki procent 
i 


mandatów, jaki procent głosów uzyska. Weź- | 
my np. okręg Nowy Sącz, Grybów i Gorlice, | 
wybierający 5 posłów. Na jednego więc po- | 


sła przypada 20 procent głosów (100:5—20). 


Powiedzmy, że w tym okręgu padnie 20.000 | 


głosów, a więc na jednego posła przypadnie 
4.000 głosów (20.000:5—4.000). Jeżeli tedy np. 
stronnictwo ludowe uzyska w tym okręgu 
12.000 głosów a stronnictwo socyalistyczne 
8.000, to stronnictwo ludowe będzie miało 3 
posłów  (12.000:4.000=3), 
(8.000:4.000—2). 


socyalistyczne 2 


Jeżeli stronnictwo socyalistyczne stawiało | 


|3 xnadydatów, a otrzymało tylko głosów na 
2 mandaty, to będzie miało 2 posłów, wy- 
mienionych na 1 i 2 miejscu na liście (trzeci 
i 
| 


odpadnie). Porządek zaś kandydatów ustali | 


dane stronnictwo i zgłosi jako swą listę w 
komisyi głównej. Dalsze szczegóły podamy 


w następnym numerze. 


Lud rzątcą w O; 


Od chwili powstania pierwszego 
ludowego w Luhlinie i obwołania przez nie- 
go Polski jako Republiki Ludowej, Lud pol- 
ski stał Się rządeą w Polsce! Czy oceniamy 
naieżycie doniosłość tego faktu! Oto ła Pol- 
ska szlachecka, Polska, w której rządy spra- 


| wowały obce czynniki zaborcze przy HOMO: | 


cy oddanej im ugoadowej klasy kapitalistów 
i obszarników, Polska, którci groziło nargi 


Nr. 45 Pow. polit. Jarosław, Przeworsk i : 


| Głosowanie odbywa się na listy. Mianowi- 
jcie każde stronnictwo ubiegające się o man- | 


rządu | 


Rok XIX, 


chłopsko-robotniczą Republiką! Inaczej być 
nie mogło. Za tyle lat niewoli i nieuloli, za 
tyle cierpień i ofiar, poniesionych przez luc. 
należy mu się słusznie władza w ojczyźnie. 
jak wiemy, po fakcie utworzenia rządu. 
w Lublinie, powrócił do Oiczyzny kom. Pił- 
sudski, któremu Rada reuencyjna oddała 
dyktaiurę, zaś rząd lubelski oddał się mu do 
dyspozycyi. W tej chwili cała reakcya, któ- 
ra dotychczas nienawidziła Piłsudskiego 
1 szczuła go przed Niemcami, dzięki czemu 
dostał się do niewoli pruskiej, poczęia na- 
gle przymilać się Pilsudskiemiu, sądząc, że 
będzie miał dla nich względy... Piłsudski. 
który organizował lud pracyjący do walki 
zbrojnej o niepodległość Polski, miał w du- 
szy ideał Ojczyzny ludowej, demokratycz- 
nej. Na nic się zdała kokieterya reakcyi. Pił- 
sudski powierzył misyę utworzenia rzadu 
w Warszawie wielkiemu i zasłużonemu wo- 
dzowi polskiego proletaryatu — I. Daszyń- 
sklemu, | 
Gi dwaj ludzie: Piłsudski — Daszyński są. 
jedynymi wodzami w Polsce, który w cza- 
Bach przedwojennych, gdy sżlachta i burżu- 
azya polska gniła w bagnie ugody trójzabo- 


cenie dynastyi, ta Polska jest dziś Ludową 


|| rowej, oni, w przewidywaniu wielkiej woj- 
4 ny światowej, wskazywali narodowi wielkie 


hasła niepodległości i konieczności walki 

' czynnej z caratem, do której przygotowywa- 

li masy ludowe politycznie i organizacyjnie, 

. działając w pólskich partyach socyalistycz- 

=- nych. Nic dziwnego, że tak, jak w boju, stali 

; razem, tak i przy tworzeniu rządu ludowego 
w Polsce — musieli być razem. 

Opór przedstawicieli poznańskiej dzielni- 

cy spowodował ustąpienie tow. Daszyńskie- 


a ! =” | go, a prezydentem został tow. Moraczewski. 
Jeżeli lista socyalistyczna w danym okrę-_ 


Pomimo tego Poznańczycy do rządu nie 
wstąpili, sądząc, że gabinet się nie utrzyma 
(i tworzenie rządu dostanie się im w ręce. — 
| Zawiedli się. Rząd chłopsko-robotniczy r 
tow. „<oraczewskim na czele, utrwalił się 
|i ma władzę. Wściekłość ogarnia reakcye, 
która zgodzić się nie może z myślą, że nie 
Ona, lecz lud rządzi. To też organizują się 
wsteczne żywioły pod komendą krzykliwei 
narodowej „demokracyi', która z pianą na 
ustach ciska się ze złości, że stoi poza rzą- 
| dem. Robią rządowi tow. Moraczewskiegoa 
| zarzuty, że nie jest wyrazem całego narodu. 
|bo niema w nin: narodowych demokratów 
i obszarników. Powiadają, że rząd musi się 
składać z wszystkich partyi, gdyż taki tylko 
będzie sprawiedliwy, który zadowolni wszy- 
| stkie klasy! 
Odkądze, panowie, zrodziło się u was ta- 
| kie ogromne poczucie sprawiedliwości! 


Przez 50 lat rządziła szlachła w Sejmie ga- 

| icyjskim, nie dopuszczajac pomimo usta” 

wicznych żadań mas pracujących do udzia- 
. fu w rządzie kraju! 

I ani się jej śniło o jakiejś „sprawiedliwo- 
| ści“! W miastach rządziła i rządzi dziś jesz- 
| cze mniejszość burżuazyjna i nikt nie wo- 
łał — prócz nas — że krzywda się dzieje: 
Dziś, gdy lud się wyzwala i dochodzi do wła- 
| czy, panowie ci stali się nagle „sprawiedii- 
wymi“! | 

Naród dzielą różnice nietylko polityczne. 
ale i społeczne. Chcąc mieć zgodę w naro- 
dzie, trzeba wyrównać krzywdy. Tymezasem 
ci, którzy mają ustąpić ze swych przywiłe- 
| dów, wołają o rząd, któryby ich zadowolni!! 
| „zdowolonych, zadowolnić! A czyż jest mo- 
| zwy rząd, któryby był wvrazem interesów 
| wszystkich klas? 
| Jatóż jest w stanie stworzyć rząd, którybw 
| zadowoinił bezrolnego chłepa, dajaąc mu zie- 
| mie, a równocześnie zadowelnił QdszaTr nin, 


2 B : „PRAWO LUDU" 


Nr, 49 
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my, że w rzeczywistości do tego raju jeszcze 
droga daleka. 


Bo oto, kiedy staną! rząd, który nie w słowach 

tylko, ale istotnie, ale zaraz chce rohić Polskę 

ludową, to temu rządowi przeciwstawia się 

wszystko, co na ustach ma miód, a w Sercu 

fałsz 1 zdradę, co ludowi chce być bratem, ale 

tym złym bratem, zagarniającym jego dzie- 
dzictwo. 

Sto łat czekała Polska na własny rząd. I oto 
mówiło się, że trzeba Polskę budować z ludem. 
i dla ludu. Ale kiedy staval pierwszy rząd pol- 
ski, wypowiada mu się wojnę bezwzględną, na- 
wołując przeciwko niemu do buntu. 

Rząd patrzy na to spokojnie. Rząd wie, że to 
bezsilna złość, to ujadanie zawistnych nie jest 
w stanie osłabić siły ludu polskiego. Rząd wie, 
że ten lud już dojrzał i że nie da sobie władzy 
z rząk wydrzeć i nie da nikomu nad sobą prze- 
wodzić. Kiedy przyjdą wybory do sejmu, a 
przyjdą niebawem, okaże się, kte jest prawym 

dziedzicem Polski. I wtenczas nieprzyjaciele 
ludu polskiego usłyszą jego odpowiedź. 

To jest jasne dla wszystkich i o tem wie nis- 
tylko rząd, ale i jego wrogowie. I tej chwili wo- 
leliby nie czekać. Ich jedynem, ich istotnem: żą- 
daniem jest nie dopuścić do tego. by Tymcza- 
sowy Rząd Ludowy mógł doprowadzić spokoj- 
nie Polskę do sejmu, który o wszysikiem sta- 
nowić będzie. Ich żądaniem jest zwalić rzad, 
zwalić go zaraz, póki sejmu nie zwoła. póki 
nie zdoła jakiego takiego ładu w Polsce wipro- 

j wdazić. Uderzyliby na niego otwarcie, gdyby 
się nie hali gniewu ludu. któryby sie z nimi 


aie naruszając jego posiadłości i przywiłe- 
jów? Czyż jest możliwy taki rząd, któryby 
zaspokoił robotnika, nie ukrócając praw. 
wyzysku kapitalisty? Rząd sprawiedliwy, 
według pojęcia reakcyi, to rzad, któryby ten. 
dzisiejszy krzywdzący stan dalej utrwalał, 
zostawiając ludowi tylko możność wieczne- 
go protestu. Ale na nic się nie zdadzą wysił- 
ki wsteczników! Łud nie da się zepchnąć 
z zajętej placówki! Większość narodu słano- 
wią chłopi i robotnicy, a nie partye burżua- 
zyjne i szlacheckie! Rząd chłopsko-robotni- 
czy w Warszawie jest wyrazem ogromnej 
większości Narodu, Nie tyle a tyle partyi 
stanowi o większości, gdyż sama nieliczna 
klasa burżuazyjna ma ich dziesiątki — ale 
ta partya, której program społeczny i poli- ; 
tyczny odpowiada żywotnym interesom wię- 
kszości ludu pracujacego i za którymi się 
ten lud oświadcza! | 

Nie obalą rządu ludowego intrygi narodo- 

wej „demokracyi ', rząd ten jest oparty na 
silnych podstawach niezłomnej woli ludu, 
czego dowodem te liczne zgromadzenia w 
kraju, oświadczające się z zapałem za rzą- 
dem Moraczewskiego. 
"Robotnicy i chłopi! jesteśmy włodarzami 
Ojczyzny! Obowiązkiem naszym jest utrzy- 
mać porządek i ład w kraju i obrona dóbr 
narodowych! Nie dopuszczajmy nigdzie do 
wybryków i nadużyć ze strony nieświado- 
mych jeszcze ludzi. To, co się nam należy, 
dostaniemy! 

Pamiętajmy, że nasz rząd ludowy jest pro- 
wizorycznym. Istnienie jego i zrealizowanie 
programu, który nakreślił, zależnem jest od 
Konstytuanty, którą niezadługo wybrać ma- 
my! Przygotujmy się do wyborów, pędźmy 
warchołów narodowo „demokratycznych, 
którzy będą próbowali bałamucić lud fraze- 
sami, ukrywając sprytnie swe wrogie dla 
ludu zamiary! Pod ich hasłami rzekomej 
„Sprawiedliwości“ i zgody wszystkich klas 
i stanów, kryje się brudny interes egoistycz: 
ny burżuazyi i obszarników. Odpieraimy a- 
taki, skierowane na rząd ludowy, stańmy 
solidarnie w jego obronie, pomagajmyv mu 
w jego pracy przez przestrzeganie porządkn 
i wykonywanie jego rozporządzeń! 


. Niech żyje rząd robotniczo-chłopski w War- 
szawie, 
M. P. 


+» 


mógł rozrachować twardo i prędko. 

Nietylko rząd, ale i jego wrogowie wiedza, Ww 
wielu zakątkach kraju lud burzy się i grozi, 
iż pójdzie do Warszawy zrobić porzadek. I że 
ten chłopski porzadek inógłby kyć dniem, któ- 
ryby niejedno jeszcze pokolenie wspominało ze 
zgrozą. 

To też nie napadają wręcz. ale kasata zdra- 
dłiwie i z tyłu. Takiem ukaszeniem, jak im sie 
wydaje śmiertelnem dla rzędu, jest hasło, któ- 
re dziś się rozlega w Warszawie: ogłodzić rząd. 
Nie dać mu pieniędzy, nie dać mu zaufania, 
przeszkodzić mu nawet, by te pieniądze zdobył 
u obcych. Boć bez pieniędzy żaden rząd ietnieć 
ani rządzić nie może. Odmówić rządowi pienię- 
dzy to jest skazać go na śmierć głodowa. Bez 
pieniędzy nie możma stworzyć wojska, ci zaś 
ludzie krzyczą: rzad nie chce bronić Lwowa, 
ale nie dajmu mu pieniędzy. A to jest to samo, 
jak gdyby krzyczeli: nie dajmy bronić Lwowa, 
nie dajmy bronić kraju. Krzyczą: chcemy sej- 
mu, ale nie dajmy mu pieniędzy. A kiedy rząd 
nie będzie miał pieniędzy na opłacenie urzę- 
dmików, to i sejmu nie zwoła. Więc to jest to 
samo, jak gdyby nie chcieli sejmu. Chca w kra- 
ju porządku, ale za darmo nie zrobi nikt po- 
rządku, bo i cóż to będzie zą porządek, kiedy 
tłumy nędzarzy będą marły z głodu na ulicach 
miast. Ale oni wolą, żeby tłumy marły śrmier- 
i cią głodową, byle nie dopuścić do władzy tych, 
| których lud swojem zaufaniem ohdarzvł. 

Na to jedną tylko możesz ludu polski znaleźć 
odpowiedź. Musisz im pokazać, że możesz 
obejść bez ich pomocy, bez ich pieniędzy, bez 
ich przyzwolenia na twoje rzady. Jeżeli pano- 

| wie nie chcą dawać pieniędzy Polsce. niech je 

chowają w swojej kieszeni. Rząd po te juda- 

| szowe srebrniki trafi wcześniej czy później i 

rząd potrafi takie podatki sejmowi przedłożyć 

do zatwierdzenia, żeby największe ciężary po- 

. . ; _ | niósł ten, dla którego dotychczas życie było za- 

RA ALS p R ZSZ a SLIME bawą i wyzyskiem. Ale to będzie jutro, a rząd 

, ] czekać nie będzie i potrzeb Ojczyzny nie mo- 

Oparł się na dwóch potężnych organizacyach, | ¿ną pustem słowem zaspokoić. 
] 


Do ludu polski 
O iuau poisKlego. 

W organie stronnictwa ludowego „Wyzwole- 
nie“ ogłasza przywódca stronnictwa ludowego 
p. Thugutt, minister spraw wewnętnznych, na- 
stępujący artykuł: | 

Nastał nam nareszcie radosny dzień. Ode- | 
tchnęła ziemia polska, której już nie depce | 
stopa zaborcy. Nie jest jeszcze wolną, nieste- ' 
ty, Wielkopolska, ale w dwóch innych zabo- 
rach — w Galicyii i byłem Królestwie po na- 
jezdcy zostało tylko wspomnienie. 

I dopiero dzięki temu mógł powstać — naj- 
przód w Lublinie, potem w Warszawie — pier- 
wszy wolny rząd wolnej, polskiej Ojczyzny. 
Rząd, który już niczyich nie będzie słuchał roz- 
kazów, jeno rozkazów ludu, z którego powstał 

i który nikomu innemu, jeno temu ludowi 
przeleje swą władzę na sejmie ustawodaw- 
czym. 

Bo ten rząd jest istotnie ludowym, nie z na- 


jk boyz O OE Polska dziś już potrzebuje pieniędzy: na urzą 
i wie, że k: stanął Polskę budować, to WNE Le i ] 
È ky A kii AN o Ar ES KOS ii ŚR, dzenie swojego goma pa pns s RY 
be M se m granic, na zapobieżenie śmiertelnej nędzy, na 
by w niej polski robotnik nie czuł się więcej Aiiday szkoły l sądy. 


pasierbem. Z podatków te pieniądze nie wpłyną dość 
W tem leży j siła, w tem leż o zaufa- 2 
paz REA TUSE szybko i dość licznie. Trzeba naród powołać do 


nie do siebie. Rząd wie, że za nim stoi masa i ŚĆ N rze ród powoiat 
' wie, dlaczego ta masa stoi za nim. Oto dlatego, dobrowolnej ofiary. Dziś jest wielki dzień i „te 
t ofiary muszą być wiełkie; dziś jest dzień, kłe- 


że to, czego chce Tymczasowy Rząd Ludowy 
jest istotną potrzebą, jest prawdziwym intere- dy lud poszedł na walkę o wolność, o prawo 
sem ludu polskiego. Kiedy rząd chce, żeby lud | swoje niezaprzeczalne, o budowę domu dla sy- 
polski był nietylko wolnym, ale był sytym i nów i wnuków swoich. Czekać, aż kto inny 
był prawdziwym Polski gospodarzem, to łud | nam Polskę zbuduje i urządzi, to czekać na to, 
idzie za nim, bo niema już dziś chłopa, niema | by nas w przyszłej Polsce znowu przytroczono 
pobotnika, któryby się dłużej zgadzał na nę- jak bydlę robocze do pługa, by nas w niej zmo- 
wu traktowano jak przybłędę. 


dzę, na poniewierkę. na wyzysk. a | 
Ale to, co jest siłą Tymczasowego Rządu Dziś łud pieniądze ma. Jeżeli nie mają 
wszyscy, to jednak wielu ludzi je ma i w ta- 


Ludowego, to samo przysparza mu wrogów. Je- ak w ai 
żeli chodzi o słowa, to pozornie wszyscy chcą | kiej ilości, o jakiej nigdy nie marzyli. Te nad- 
dziś dla szezęścia ludu pracować. Chwilami | mierne, te niepotrzebne pieniądze niech zosta- 
zdawałoby się, iż wobec tego, Polska już dziś ! ną złożone na ołtarzu Ojczyzny. R 

mogłaby być rajem, w którym panuje powsze- | Nie chodzi tu zreszią o ofiarę zbyt ciężką. 
chna zgoda. miłość i zaufanie. Niestety, widzi- | Państwo polskie wypuszcza pożyczkę wewnę- 


s 


— 


— e m | 


„potomstwa. 


trzną. To znaczy, chce pożyczyć od swoich o- 
bywateli pieniądze, za które daje im kwit. Ten 
kwit będzie miał taką samą wartość jak pie- 
niądze. Będzie przynosił procent, jak każda po- 
życzka, a kiedy jego właściciel będzie potrze- 
bował gotówki na nagłe potrzeby — na odbu- 
dowanie spalonej zagrody albo na spłatę ro- 
dziny — może swój kwit sprzedać i dostać za 
niego swoje pieniądze. 

Każdy z nas pożyczał przecież nieraz człowie- 
kowi uczeciwemu, o którym wiedział, że będzie 
uczciwym dłużnikiem:  pożyczał, kiedy wie- 


dział, że to co.się daje w pożyczce, daje się na 


dobry użytek. Niema lepszego użytku, jak ra- 
tować w potrzebie Ojczyznę. I niema nad nią 
lepszego, odpowiedzialniejszego dłużnika. 


Kiedy w dawnej Polsce była potrzeba obrony 


kraju, szły wici od domu do domu: brońcie oj- 
czyzmy, stawajcie do boju. I dziś niech idzie 
takie hasło, niech brzmi jak dzwon na trwogę: 
pomagaj ludu polski Ojczyźniel 
broń i podpisuj pożyczkę państwową! 

Broń Ojczyzny, bo to jest Twoja Ojczyzna, i 
broń siebie, swoich praw, dobrej doli swojega 
Stanisław Tugut. 


pa Z mz 
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Aobotmicy zdóbywajdie Rady gminne! 


Lud roboczy, który ucohwycił w swe ręce rzą» 
dy republiką polską, musi także objąć nządy w pos 
wiecie i gminie. Zanim sejm ustawodawczy przes 
prowadzi prawoziwie tudową reformę do rad 


powiatowych i gminnych, musimy na razie przys 


majmniej w ograniczonej liczbie radnych IV koz 
ła wyborczego zasiąść we wszystkich radach 
tgmiarrych. Towarzysze nasi zrozumieli donio« 
słość wprowadzenia nobotników do rad gmin: 
nych i rozpoazęłli anengiczną wkcyę, która już 
wydala znaczne rezultaty. 

W zeszły czwartek, dn. 28 z. m., weszło da 
krakowskiej rady miejskiej 16 radnych socyalis 
stycznych, których imieniem tow. Daszyński złos 
żył obszerna deklaracyeę, żądającą: 

1) wprowadzenia pięcioprzysniotnikowego pras 
wa wyborczego do zady miąiskiej dla dorosłych 
mężczyzn i kobiet; 

2) przeprowadzenia szeregu żądań aprowizaoyja 
nych (otwarcia miejskiej fabryki chleba, rozszea 
rzenia masąrni miejskiej, obniżenia cen mięsa Ê 
węciin urządzema kilku nowych składów wegla 
i dneerwa, rozpoczęcia ze:wczesną wiosna ruchu 
budowłanego i t. d.) 

3) uporządkowania miejskiej gospodarki przez 
wczesne wniesienie budżetu, który uwzględni pos 
trzeby społeczne ludu pracującego. 

W Przemyślu połowę miejsc w radzie mieje 
skiej zajęli soczaliści z wicebunmistrzem tow. 
Wiśniowskóm na ozżale. 

W Jaśle weszło do nady miejskiej 12 socymalia 
stów. 

W Rzeszowie, Żywcu i innych miejsoowościach 
ma porządku dziennym stoją żądania robotni: 
ków z dzielnymi kolejarzami na czele dopuszczeż 
nia robotników do rad gminnych. 

Prócz Krakowa, Przemyśla zasiedli nasi towa- 
rzysze w radach miejskich Wieliczki, Tarnowa, 
Jarosławia j t. d. 

Wszędzie, gdzie tylko działają nasze komitety 
lub mężowie zaufania, mależy natychmiast doma: 
gać się od rady gminnej wprowadzenia IV koła 
wyborczego i powołania robotników jako raz 
drych IV koła wyborczego. Nazwiska radnych. 
należy podać natyohiniast komitetowi wykonawa 
czemu P. P. S. D. 
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| Związek Ghłopski. 


Do kadr pracującego ludu, walczącego © 
swoje wyzwolenie przybywa nowa najwazż* 
niejsza: Związek Chłopski. 

Celem Związku są duchowne i materyalne 
interesy ludu pracującego w gospodar- 
siwach rolnych, leśnych, oraz W przedsię” 
biorstwach przetwarzających na wsi plony 
pól i lasów, jak n. p. młyny, tartaki. 

Zwiazek Chłopski obejmte więc swoję 
działalnościa nietylko bezrolnych, „ale i ma- 
łorolnych mieszkańców wsi. Sami musimy 
wziać we własne garści starania O, lepszą 
dolę. Dość nas nabałamucili panowie, dość 
firmy ludu nadużywali przerćóżni mę:rko- 
wie na to, by ten lud panom hurtownie 
sprzedawać na rynkach w Wiedniu, w Ber- 
linie i Petersburgu. | 

Dziś, gdy Ojczyzna wolna, gdy chłopi po- 
wrócili z tarapaty wojennej, nie pora Nna 
przypatrywanie się błazenkom, przystrojo- 
nym w ludowe piórka. Za dużo na wojnie 


Stawaj pod - 
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wycierpieliśmy, za dużo nas ubyło, za dużo 
kalek i chorych z trudów wojennych, za du 
zo jest inwalidów, aby jeszcze dzisiaj pano- 
wie nami rządzili, aby jeszcze dzisiaj pano- 
wie nas ustawiali do narodowej parady. 

Chłop ma rozum. Nie jest uczony, ale nie 
głupi i nie pójdzie już na lep pańskich obie- 
canek. Sami chcemy być kowalami naszego 
szczęścia i dlatego postanowiliśmy na na- 
szych wiecach, by założyć własną organiza- 
cyę: „Związek Chłopski'! [A 

Wszyscy dziś maią, oprócz nas, swoje 

Związki. Chłopom nie wolno było do tej po- 
ry organizować się. Gdy socyaliści przyszli 
«ło wsi i chcieli organizacyę zakładać, krzy- 
czał pan dziedzic, krzyczał ksiądz, krżycze- 
H i bogatsi km:ecie, bo wszyscy mieli w tem 
iniores, by chłopi nie byli razem, ino każdy 
osobno. Trudno było chłopu zrzucić kajdany 
niemocy, w które zakuli go obszarniey, księ- 
ża i panowie. 
Dziś już ksiądz nie będzie przeszkadzać 
w zakładaniu Chłopskiego Związku, a gdy- 
by taki ksiadz znalazł się w jakiej parafii, 
to nic nie zrobi, tylko zniechęci ku sobie pa- 
rafian. | 

Dlatego ostrzegamy. Cheemy wspólną 
pracą, wspólnem dążeniem szczęścia dla 
siebie i swoich dzieci. — Nie rabunkarmi, ani 
wyzyskiwaniem, lecz pracą stoją chłopi. 
Dla pracy żądamy szacunku i praw, a kto- 
by przeciw nam śmiał knuć zdradę, ten u- 
traci u nas szacunek. 

A teraz do braci chłopów słów kilka: Jak 
sobie pościelłisz, tak się wyspisz, mówi przy- 
słowie. Nam chłopom nikt dobrowolnie nic 
vie da, musimy starać się sami o siebie — 
więc wszyscy wpis"jciż się do „Związku 
Chłopskiego". - 

"Niech żyje lud pracujący! 

Niech żyje Związek Chłopski! 

Jędrzej Jagła. 


| i poż h re: | 
to podkopoje wiarę katolika 

Znany już czytelnikoom „Prawa Ludu“ pro- 
boszcz ks. Kopernicki w Zawadzie zakazuje 
gwym parafionom stykać się i rozmawiać nietyl: 
ko z socyalistami, ale nawet z tymi, którzy ga 
zety spocyalistyczne czytają. 

W niedzielę, dnia 24 listopada 1918 r., odbyły 
się dwa czysto polityczne kazania, których lu: 
dzie już słuchać nie chcieli wynosząc się z ko» 
ścioła. 

W kazaniach tych chcieli ks. Kopernicki i 
Kwieciński koniecznie wbić w żołnierzy swe pos 
lityczne ocele, do których obecnie księóx wraz 
z szlachtą dążą. 

Następnie rozpoczęła słę suma odprewiama 
przez ks. Kąpernickiego, który odprawiwszy axt 
odniesienia, odwrócił się do ludzi i znów roz: 
począł polityczną mowę przeciwko sządowi lu- 
dowemu w Warszawie, zwracając się do byłych 
żołnierzy. 

Ludzie widząc, że już niema miejsca w tym 
kościale na modlitwę, wyszli z kościoła i roze» 
szli się do domu, nie czekając kofica nabożeństwa. 

Żcłnierze, którzy powrócili z wojny, w adpo= 

wiedzi ks. Kopernickiemu cówiadczają: 
. Sprzeciwiają się stanowczo temu, aby w kos 
ścisle nadal uprawiano politykę, oraz działy się 
w nim takie historye, jak to miało miejsce z Ales 
ksandrem Składzieniem. 

Że się ten Rząd nie podoba księżom, biskupom 
i szlachcie, to stara prawda. Za taki właśnie 
Rząd Narodowy i za niepodległą Polakę Republi: 
kańską, pozostawiałiśmy na froncie ręce, nogi, 
zęby, zdrowie, a nawet 2 żych wraz z legioni- 
stami polskimi. 

Kilkuset letnie rządy szłacheckie i księże do- 
prowadziły do wojny i ostatniej nędzy tak, że po 
Siedemnastem kwartale wojny powrociliśmy do 
domu wycieńczeni o kiju żebraczym, boso i bez 
spodni. — Dobrze teraz drwić tłuściuńkiemu ks. 
Kopernickiemu +- nas, kiedy sam przez ten czas 
"rypchał kieszenie [tenigdami z naszej 1 naszych 
nodzin pracy ł dlatego się ciągła procesuje z chlo- 
pami swej parafi. 

Że ks. Kopernicki wzdycha za wojną i rządami 
austryaakiemi to wierzymy mocno, bo zasiłki się 
skończa, z których czerpał osobiste kolosalne do 
cdhody. Jak to słychać było z ambony: dajcie, bo 
macie, przediąż zasiłki pabieracie, zboże i by- 
dto drożej sprzedajecie — dajcie! Dalej ks. Ko: 
pernioki nasadził w tym raku dużo rzepy 1 Spro: 
wadził potężną maszynę do suszenia tajżz na 
żywienie żołnierzy. l 
Ks Kopernicki kochał rządy austryackie. 
W roku 1916 ks. Kopernicki dowiedziawszy się 
mającym przejeżdżać m następcy tro: 


„PRAWO LUDU" 


i K: 
nu Karolu, kazał wszystkie świętości parałfonom | zagajeniu przez tow. Zygmunta, referat Luc 


pozabierać z kościoła £ prowadził sam procesyę 
z chorągwłiami i obrazami naprzeciw jadacych gos 


ścińocem aamochodów, chociaż tenże gościniec les 


ży od kościoła w adleglości do dwóch kilo: 
metrów drcgi. Mieszkańcom wsi Zawady kazał 
domy ubierać w zieleniach. Przecież ks. Koper» 
nicki nie wiedział, o której godzinie następca 
tronu tędy pojedzie, mimo to wytrzymał całą 
procesyę prawie cały dzień nie doczekawszy się 
następcy tronu ani medalu wrócił do domu jak 
niepyszny. 

W końcu tego artykułu prosimy wszystkich 
czytelników „Prawa Ludu“ o łaskawe wzięcie pod 
uwage kto właśnie podkopuje wiarę? czy socya: 
liści, albo też sami księża? 

Żołnierze dawniej austryaccy z parafii Zawady. 


Pó 


„Kuryerek*. 


Za koronę będzie — neutralny, 
Za. dwie korony — wielce radykalny, 
Za trzy korony — będzie postępowy, 
A zaś za cztery — może być „ludowy“. 
Że nic stałego niema.na tym świecie — 
Tę wielką prawdę u niego znajdziecie, . 
Gdyż za pięć koron będzie — klerykalny, 
A za sześć korom nawet socyalny; 

Za siedem koron jest — konserwatywne 
Za osiem zmieni się na — rozytywny. 
Że jest wszechstronnym a nie martwym głazem: 
Za dziesięć koron będzie wszystkiem razem! 
Tu Się nie kończy jego zacna rola: 
Za jedenaście — obroni... Karoła, 
A za dwanaście rynsztokowa szelma. 
Stanie w obronie nawet i... Wilhelma! 


Zgromadzenia ludowe 


MANIFESTACYA LUDU W TARNOWIE 
za Rządem robotniczym odbyła się w sali „So- 
koła“ dn. 1 grudnia. Przewodniczyli tow. O- 
wgsiański i Pażucha (Nowy Sącz). Referował 
tow. Klemensiewicz. Wielkie wrażenie wywo- 
łało przemówienie ministra Nocznickiego. Pier- 
wszy to raz widział Farnów na trybunie mini- 
stra, Który, jako wybraniec Ludu przybył na 
Zgromadzenie, aby do tego Ludu przemówić! 
To też okłaskom na cześć ludowego ministra 
nie było końca. Rezolucye, podobnie jak na 
wiecu krakowskim uchwalono jednogłośnie! 
Wśród śpiewu „Czerwonego Sztanrdaru' roz- 
chodzili się uczestnicy, ufni, iż praca ich za- 
czyna dla Ludu wydawać tak wielkie i tak do- 
niosłe rezultaty! 
W BOCHNI 
odbyło się w miedzielę, dnia i b. m., wspania- 
ste zgromadzenie salinarzy na szybie „Su- 
toris“. Po zagajeniu przez tow. Michalika za- 
brał głos tow. Mistat, który w dłuższem prze- 
mówieniu wyjaśnił obecną sytuacyę politycz- 
ną. Wskazał też na wałkę, którą wszczął prze- 
ciw Rządowi bludowemu i cabej klasie pracują= 
eef kler, szlachta } burżuazya polska, której so- 
lą w oku jest ład i porządek z jednej strony, a 
z drogiej powaga i dojrzałość, z jaką  szzros 
kie masy ludu pracującego przystępują do bu- 
dowy Republiki polskiej Judowej. Następnie o- 
mawiał tow. Michalik szereg Spraw - miejsco- 
wych a tow. Urbański sprawy aprowizacyjne. 
Poczem zgromadzenie zamknięto; owacyjnie u- 
chwalając tę samą rezolucyę, którą tow. kra- 
kowscy uchwalili na ostatniem taromadzeniu 
i dodając"do tejże jeszcze votum zaufania dla 
swoich b. posłów, tow. Dr Bobrows"'cgo i Kle- 
mersiewicza. Po południu odbyło się posiedze- 
nie Rady Robotniczej, która powzięła szereg u- 
chwał w sprawe nadchodzących wyborów do 
Sejmu ustawodawczego. | 
W BRZES””77'"H 

na niedzielnem zgromadzemiu przewodniczył 
tow. Mieorek. Referował tow. Górecki, poczem 
w dyskusyi przemawiali tow. Zrzystkiewicz, 
Mleko i Mrugacz, którzy wskazywali na konie- 
czność silnej organrzacyi socyaŃstycznej i oma- 
wiali sprawy miejscowe. Następnie uchwalono 
jednogłośnie rezołucyę, w której witają rząd 
robotników i chłopów i wyrażają zaufanie tow. 
Daszyńskiemu. | 

Rada robotnicza na pesiedzeniu w d. 12 Histo- 
pada uchwaliła wypow.”dzieć posadę urzędni- 
kowi Weinmanowi oraz usunęła mienawidzo- 
ne  :ztygara Kucharczyka. 


W PIĘCZYSKACH POD SZCZAKOWĄ 


odbyło się zgromadzenie w poniedziałek wie- 
czorem pod przewodnictwem tow. Forsta. Po 


- 
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Rząd wygłosił tow. Górecki. 
lucyę za rządem ludowym. 


W TRZEBINI | 
odbyły się we wtcrek dwa zgromadzenia kole 
jarzy pod przewodnictwem tow. Daniela. ` Na- 
obu zgromadzeniach referował fow. Górecki. 
Po ozywionej dyskusyi o sytuacyi połiżvcznej 
uchwalono ze wiszystkich sił popierać rząd (m 
dowy. 


Uchwalone rezo 


W STRÓŻLCR ' 
odbyły się w niedzielę 2 zgromadzenia, przed 
pol driem zebranie kolejarzy, po południu liczne 
zg'on. adzenie ludowe. Na zgromadzenie kolej- 
rzy, pod przewodnictwem tow. Kalinowskiego. . 
po referacie tow. dra Millera wybrano komit- 


tet miejscowy P. P. S. D. oraz 4 radnych z ` 


kolz wyborczego w osobach tow. Piotrowskie « 
Kalinowskiego, Płenia i Romańskiego. Uchwakw: 
rczolucyę, popierającą rząd ludowy i przestrze e 
jącą wrogów naszych przed zamachem na j2% 
ludowy. Delegatami na kcmgres wybrano to 


Piotrowskiego, dra Bobrowskiego i Kłemensiew*= | 


| 


i 


cza. 
Po południu odbyło się zgromadzenie ludewu 
pod przewodmictwem ob. Pokornego przy. licznym 
udziale nietylko mężczyzn, ale także kobiet. 
O krwawych wypadkach we Lwowie i wschodnie 
Galicyi, oraz o rządzie ludowym w Warszawó”* 
preferował tow. Osiowski.z. Drohobycza, ne- 
czem tow. dr Müller przedstawił w obzsernym 
wywodzie przebieg wypadków. politycznych. 
które doprowadziły do utworzenia rządu liniQ: 
wego, a mastępnie wykazał ogromną doniosłość 
wyborów do sejmu w Warszawie dla ludu pea- 
cującego w mieście I na wsi. | 
W dystusyi przamawiał znakomicie tow. Pio 
trcewski, poczem tow. Turski przypomniał jak * 
przy ostatnich wyborach kiełbasą i wódką „s 
brano“ posła Potoczka. Zgromadzenie, Xtóre. 
trwało prawie 3 godziny, zakończyło się uchwale 
niem rezołucyi, zapewniającej rząd ludowy o pos 
parcjiu mas ludowych i oświadczającą się za pos 
par ciem kandydatów. socyalistycznych przy nade 
chodzących wyborach do sejmu. Rezolucyę tę 
uchwalono przesłać prezydentowi ministrów tow. 
Moraczewskiemu. Po zgromadzeniu tow. dr Müt 
lec udzielał porady prawnej. ` | 
Wieczorem odbyło się posiedzenie komitetu 
miejscowego, który przemienił się na komitet. 
wyborczy i wziął na siebie akcyę wyborczą w oaz 
fej ckolicy. Przewodniczącym komitetu wybrano 
tow. Fiotrowskiego, zastępcę bow. Wromę Ignace- 
go. sekretarzem tow. Kalinowskiego, skarbnikiem 


'tow. Boratyńskiego. Tow. dr Müller. przedstawi” 


szczegółowy plan akcyi wyborczej, który po 


Les 


| kusyl przyjęto. Wybrano też kifiku kofporteruw 


„Prawa Ludu“. Postanowiono również w_ okoli» 
cznych gminach utworzyć IV koło wyborcze de 
rad gminnych i wybrać kołejarzy radnymi z te: 
goż IV koła wyborczego. | 

Komitet w Stróżach czeka wobec zbłiżających 
się wyborów wiełka praca. Skład komitetu jadńak 
daje gwarancyę, Że towarzysze podołają tej pra 
cy i wysżłą także z tego agregu: wyborczego 6o- 
cyalistów do sejmu warszawskiego: i 

W WIELICZCE ? 

odbyło się we wtorek zebranie wszystkich to- 
warzyszów pracujących w żupie solnej, a mie- 
szkających w pobliskich wioskach. 

Prezwodniczył tow. Daniec Ignacy. Przerna- 
wiali tow. Mistat, Jagła i Czapor. Postanowie- 
no rozwinąć energiczną działalność za „Zwią- 
zkiem Chfopskim* i przygotowamiem wyborów 
do Sejmu ustawodawczego. Również odbyło Się 
zgromadzenie pracowników młyna solnego, 
gdzie pracują przeważnie kobiety. Również I na 
tem zgromadzeniu powzięto uchwałę  postarm- 
wiającą przystąpić do organizacyi i pracować 
nad przygotowaniem wyborów. 

Na zgromadzeniach tych uchwalono cześć ģ 
uznanie twórcom. Rządu ludowego oraz zaufa- 
nie Radzie robotniczej. 


n m ga l a 
List z Wieliczki. 
Dwa lata mieszkam w Wieficzee i przez ter 
czas ani raz nie otrzymałem na kartki mąki 
pszennej. Nie wiem czy mąkę tę kto inny za 
mnie pobrał czy może ją kto za skórę wymie 

niał, to tylko wiem, że mi jej nie wydano. 
Wszystkie urzędowe wykazy na zboże są do 
wolnem zestawieniem cyfr. We wykazy staro- 
stwa nikt dzisiaj nie wierzy. - 
Twierdzę, że kiedy wykaz urzędowy stars 
stwa w Wieliczce powiada, że nadwyżka zbo- 
ża w gminach į} obszarach dworskich WYNOSI 
93 wagony, to rzeczywisty stan zbcża W ¿a 
mych tyłko obszarach dworskich wynosi AE 


a = 
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b 
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e Niechno więc panowie 
.."mnymi afiszowemi 
kku tygodniami zawiadomili nas, 
 dosiarwią, nie zwilekają zbyt długo i dadzą do- 
twv przykład chłopom w dostawie zboża. 


siew i wlasny użytek to z samych obszarów 
iworskich uzyskalibyśmy 164 wagonów. 

obszarnicy, którzy 
zapowiedziami przed 


Fojawiły się ostre odezwy podpisane przez p. 


 Alatusińskiego, aby każdego, kto pobiera za 


srodki spożywcze wyższą cenę jak maksymal- 
ną aresztować. 

Qłóż zawiadamiam, że pam Brzeziński z ka- 
san Sprzedał p. Fr. Sypowskiemu dla sądu 
zieraniaki po 50 kor. za 1 r""** rzyll o 15 kor. 


wyżej niż wynosi cena maksymalna. 


Przyjmijmy, że dostawa ziemniaków koszto- 
vała po 5 kor. od 1 metra to i tak p. Brzeziń- 
ki pobrał o 10kor. na metrze vonad cenę ma- 
symalną. 

Tak to ludzie swot, nie prusacy ami żydzi na 
swoich niezamożnych współobywatelach robią 
sieniądze, a ten sam sąd, który tego rodzaju 
przekroczenia ma sądzić, ten sam radca, który 
energicznie szuka sprawców wyrzucenia orła 
:ustryackiego, nie ma energii, ażeby  pocią- 
"'ąć do odpowiedzialności żdziercę  Brzeziń- 
skiego. 


Pow. Wieliczka. 


"UŁKÓW. We śmodę 27 z. m. odbyła się u nas 
zm nna pogadanka, na którą przyszło przeszło 
pny ziesięciu abywateli. Tow. Jagła omówił po» 
irzevę solidarności i organizacyi w gminie, przys 
czem postanowiono do Rady gminnej wybrać taks 
łe kilka kobiet. 

 Uchwalono: 

Cseść i pozdrowienie Piłaudskiemu i Rządowi 
aobbniczoschłopskiemu, który bronić będziemy 
grzed różnymi zamachami panów i zwalczać bszs 
względnie tych, co chca ponownie lud pracujący 
1 rezmić. 


Nlastępnie tow. Jagła odczytał program rolny | 


> S, na który wszyscy się jednomyślnie zgos 


Wreszcie uchwalono wysłać delegata na kon: 
ares Zjadnoczenia P. P. S. D. z P. P. S. do Wars 
Z EWY. 


Towarzyszowi Ignacemn Daszyńskiemu wyra» | 


żomo uznanie, Oraz życzenie, by tow. Zygmunt 


Klemensiewicz był jak dotąd reprezentantem lu: | 


du powiatu wielickiego. 


(otóre przybyli do nas tow. Woroń i Kowalski 
x Wiałiczki, tow. Nalepa, przewodniczący Spół: 
łgi zalleczarskiaj w Mietmiowie i tow. Mieczysław 
lobrowski, który wygłosił referat o stanowisku 
hì pów wobec dzisiejszej sytuacyi politycznej. 


 rzadtem omówiiłspotrzebę tworzenia spółek | 


q"-podarczych, jak mleczarnie, sklepy kółek rolni: 
z ch (nie wydzierżawione, als utrzymywane 
w z całą gminę) i stworzenia powiatowej skła: 
my towanowej. 

Fe uchwaleniu wpłacania udziałów na składni: 

wybraniu komitetu, który ma urmchomic 

'"czarską spółkę, omawiał następnie tow. M. 

lssowski obecną sytuacyę polityczną. 

Lhłopi i robotnicy, krwią i trudami wojenny» 

wyniszczemi, nie dadzą się ujarzmić panom, 

' bałamucić przez księży, bo i księża kapelani 
3 tola kazali nam zabijać ludzi, a kto więcej zas 
biis — mówili — ten bliżej tronu Bożego będzie 
w niebie! Teraz znowu chcą niektórzy księża 
"zymać stronę panów i ujadają na socyalistów. 
Nostę nie tow. Kowalski i Woroń, oraz tow. 
Dembowski, Kruszyna, Dubiel i inni wypowia: 
dal! ce przeciw rozdzielaniu chłopów i robotni- 
ków na „ludowców“ i socyalistów, bo rozumny 
łidowiec musi być socyalistą, Uchwalono przy: 
*.ąpić do Związku chłopskiego, aby na zawsze 
«wać z obojętnością i bronić się przed bała- 
"uceniem, a interesy chłopów  małorolnych i 
»azrołnych mieć wo własnej garści. 

Uchwałono poprzeć rząd chłopskorobottniczy 
wszilikiemi możliwymi sposobami, a do Sejmu 
ustawodawczego wybrać tylko czerwonych 30: 
cyalistów, a nie cbłudnych półpanków, oo chiło= 
pów oszukują. 


Weglowe Zaglebie (brzanowskie 


"W. JAWORZNIE vedbylo się zgromadzenie 


w gmachu Sokoła przy uóziale całej rzeszy roz 
RE Jaworzna i okolicy, na którem przewo: 


dniczył tow. Paliwoda, Matyasik ji. Bogacz. 


WAZONÓW, a gdybyśmy połowę zostawili na za- 


że zboże | 


| robotników zarządowi 
| tow. Grohs przedstawił obecna sytuacyę, poczem | 
uchwalono następującą rezolucyę, zapewniakłącą | 
rząd ludowy o gorącym poparciu przez robotnie | 
ków z elektrowni oraz odpierające zakusy wro | 


„PRAWO LUDU” 


Na wstępie omówił tow. Pahiwodas obecną sy: 
tuacyę w gminnej radzie j wezwał robotników do 


| silnego i solidarnego udziału w wyborach, które 
| mają się odbyć dnia 7 b. m. Nadto żądał wyru: 
| powania ze wszystkich posad gwareckich obcos 


a powołania na te miejsca roda: 
którzy obeonie giną 


plemiennych, 


ków oficerów inwalidów, 


| z głodowych datków austryackich. Poruszył też 
| mowca kwestyę aprowizacyi i wyboru robotni- 


ków do konsumów i aprowizacyjnych komisyi. 
Główny referat o dzisiojszej sytuacyi polity- 


| cznej i stanowisku rzesz robotniczych wygłosił 
| tow. Krzeczowski, który podniósł, że obecny pol- 


ski Rząd powstał z woli ludu į dla ludu. Skreślił 


i pokrótce historyę powstania rządu lubelskiego 
|i rządu warszawskiego, z którym pierwszy się zlał, 


by stworzyć silny Rząd dla pzeprowadzenia po» 
stulatów szerokich mas pracującego ludu. Celem 
umożliwienia pracy tego Rządu ustąpił tow. Da: 
szyński z zajętego stanowiska dłla dobra ludu. — 
Następnie wyjaśnił mowca cele warszawskiego 
Rządu, postulaty 8 godzinnego dnia pracy, apros 
wizacyę, ordynacyę wyborczą do Sejmu, pra. 
wa i obowiązki kobiet, szkolnictwo i t. d., a koń: 
czy wezwaniem do solidarmej pracy i silnego 
stawienia się podczas wyborów, oelem przepros 
wadzenia odpowiedniego przedatawiciełjstwa do 
ludowego Sejmu. 

Przewodniczący Paliwoda stawia pod głosowa: 
nie następującą rezolucyę: „Zabrani na ludowem 
zgromadzeniu w sali Sokoła w Jaworznie dnia l 


| grudnia 1918 zasyłają rządowi ludowemu w Wars 
| szawie serdeczne podziękowamie i wotum zaufa: 


nia za jego dotychczasową pracę, a dzielnemu 
Wodzowi Wojsk Polskich Józefowi Piłsudskiemu 
i temu Rządowi ślubują posłuszeństwo z tem, że 
bronić go będą tak przed wrogami zewnętrznymi, 
jak i wewnętrznymi i ©odenrą każdy zamach 
przaciw temu ludowemu Rządowi i nie spoczną 
pierwej, aż dla niego znajdzie się należyty pos 


| słuch celem wypełnienie żądań ludu“, 


Dalej zgromadzeni żądają usunięcia wszyste 


| kich obcoplemieńców z rządu, wojska, gmin i 
| urzędów, a nadto wojennych pasożytów i 
W końcu zabierali głoa tow. Patucha o niedo» | 
| puszczeniu żydów do urzędów i wojska, Miłkow: | 
| ski o wyborach do Sejmu, Szlachcic o przybos 


pas 


cznej Radzie robotniczej w Chrzanowie, Bogacz 


I i Ochmański o wysłaniu delegatów do Warszawy | 


i pokryciu kosztów podróży z kasy kościelnej. 
BACZNOŚĆ GÓRNICY I CZŁONKOWIE 


UNII 


Z dniem 15 listopada ustanowiony został sekre» | 
|tarzem nrewirowym zagłębia chrzanowskiego tow. | 
"w DOBRANOWICACH POW. WIELICZKA | 

mieliśmy w niedzielę 1 grudnia zgromadzenie, na | 
| we wszystkich sprawach organizacyi, sprawach 
| zarobkowych, o referenta na zgromadzenia i t. d. 
| Siedzibą sekretaryatu jest Trzebinia, Tymczaso: | 
| wy adres: Stanisław Nowakowski, Myślachowi: | 


Stanisław Nowakowski, Do niego zwracać się 


powinni wszyscy członkowie i tunkcyomaryusze | 
| Lecz sens w głowie, wartość własma, 


ce, poczta Trzebinia, 


SIERSZĄ WODNA. Dnia 30 z. m  zwołali 
Towarzysze zorganizowani zgromadzenie, na 
które zaprosili tow. Grohsa i Wilkusa z Trzebi 
bini. Po omówieniu spraw zawodowych, podwyż: 

ania płac i uregulowanie płac za godziny nads 
obowiązkowe, wybrali zgromadzeni czterech mę: 
żów zaufania, którzyby przedstawiali 
fabrycznemu. 


gów rządu ludowego. Okrzykiem na cześć ządu 


| ludowego Republiki Polskiaj a komendanta Pił: | 
| sudskiego zgromadzenie zakończyło się. 


Odroczenie nadzwyczajnego 
Kongresu P. P. $. D. 


Komitet wykonawczy PPSD. na posiedzeniu 
z dnia 2 grudnia uchwalił odroczyć nadzwy- 
czajny Kongres, zwołany do Warszawy, ze wzgle 
du na rozpoczęty ruch wyborczy do sejmu tu- 


| stawodawczego. 


Wobec tego zawiadamia się wszystkie orga- 


| nizacye partyjne, aby nie wysyłały delegatów 
na nadzwyczajny kongres, lecz rozpoczęły bez- | 


zwłocznie akcyę wyborczą według okólnika ro- 
zesłanego równocześnie. 
Kraków, dnia 3 grudnia. 
Klemensiewicz. 
Sek:etacz. 


Englisch. 
Przewodniczacy: 


żądania | 
Następnie | 


stów, 19 wolinomyślnych i 2 narodowców, w 


. Nr. 2% 


© © 8 © 
Zawiadomienia partyjne. 
F. W. R. 

Składki na Fundusz Walki Robotniczej (FWR.) 
zamyka się z dniem dzisiejszym. Nierozsprzedane 
bloki, oraz zebrane pieniądze wraz z dokładnem 
obliczeniem należy bezzwłocznie odesłać na adres 
skarbnika Komitetu Wykonawczego tow. Feliksa 
Stattera, Kraków, Grodzka 13. 


UŻYWAJCIE TELEFONÓW! 


W naglących sprawach należy się porozumieś 
wać telefonicznie w dzień od g. 10 do 1 w poł. 
i od 4—8 wieczór Nr. telefonu 2314 (Sekretaryat 
Komitetu Wykonawczego), zaś, ze względu na 
przeciążenie telefonu we dnie — najlepiej telefoe 
nować nocą Nr. telefonu 2385 (tow. Z. Klemens 
slewicz, mieszkanie). 

Kraków, dnia 4 grudnia. 

Klemensiewicz. 


ROBERT BURNS. 


Wbrew wszystkiemu. 


Choć z ubóstwem człowiek walczy. 

W górę czoła! wbrew niedolit' 
Mińmy zdala tłum służalczy, 

Lepsza nędza od niewoli. 
A wbrew temu i owemu, 

Choć się trudzim w stanie niskim; 
Ragan tylko jest odciskiem, 

A mąż złotem, wbrew wszystkiemu! 


Nam stół skąpy w czoła pocie, 
Nam płótniaki i drelichy! 
Głupoom jedwab i łakocie 
I zamorskich win kielichy? 
A brew temu i owemu, 
Mimo włości i pieniędzy, 
Człek uczciwy, chociaż w nędzy, l 
Wart za króla! wbrew wszystkiemu! 


Patrzcie, jak ten panicz dmie się, 
Jak się nosi hardo, butnie, i 
Choć sto głupców przed nim gnie się, 
Lecz trutniami zawsze trutnie. 
A wbrew temu i owemu, 
Mimo gwiazdek, wstążek, blaszek. 
Mąż jest mężem i z tych fraszek, 
W głos się śmieje wbrew wszystkiemu! 


| Król nadaje herb na tarczy, 


Może hrabstwem, księstwem zdobić, 
Lecz i króla nie wystarczy, 
Prawym mężem kogo zrobić, 


| A wbrew temu i owemu, 


Lśni tytułów chwała jasna, 
Wyżej stoją wbrew wszystkiemu! 


Więc się módlmy: niech już będzie 
To co przecie raz się ziści, 


| Żeby rozum z cnotą wszędzie 


Dank odniosły, wbrew zawiści. 
A wbrew temu i owemu, 
Światła próżny blask nie zaćmy, 
Kiedyś sobie będą braćmi 
Wszyscy ludzie, wbrew wszystkiemu. 
Przełożył z ameielskiego Adam Pajgert. 


KRONIKA. 


KONFERENCYA KOLEJARZY. zorzaniizowa- 
nych Galicyi, Śląska i b. Krółestwa, obradowa- 
ła w Krakowie w Związku Stow. rob. przez 
dwa dni 1 i 2 grudnia. 

Konferencya obesłaną była przez wszystkie 


| Związki zawodowe kolejarzy w liczbie 68 dele- 


aatów. 
W komierencyi brało udział 12 członków ko- 


| lejowej Rady przybocznej. Za centralny sekreta 


ryat związków „zawodowych  Galicyi i Śląska 
byli obecni tt. Żuławski i Topinek. P. P. S. D. 
reprezentowali tow. Daszyński i Misiołek. ”- 

Porządek dzienny obrad obejmował sprawę 
organizacyi, rad kolejowych i regulacyę płac. 

W dyskusyi brał udział cały szereg delega.- 
tów. Po długich i rzeczow'ch obradach po- 
wzięło cały szereg uchwał, dotyczących organi- 
zacyjnych i zawodowych spraw pracowników 
kołejowych. 

TOW. REUMANN  WICEBURMISTRZEM 
M. WIEDNIA. W radzie miejskiej Wiednia zas 
siadło 84 chrześciańsko=spolecznych, 60 socyalis= 
tem 
12 kobiet. Burmistrzem wybrano dna Weiskir: 
chnera, wiłoazburzmistrzami 2 chrześciańsko<Spo= 
lecznych, oraz tow. Reumanna. i 
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„PRAWO LUDU" 


SĄDY LUDOWE NAD ZDRAJCAMI W BEL- 
GII. W wigilię uroczystego wjazdu belgijskiej 
pary królewskiej do miasta rozegrały się na u- 
-licach miasta niezwykłe sceny: lud sądził wszy- 
stkich, którzy wchodzili w stosunki przyjaciel- 
skie z Niemcami, a więc: aktywistów flamandz- 
kich i tych kupców i właścicieli ziemskich, któ- 
rzy w czasie wojny wzbogacili się z krzywdą 
współobywateli. Trum wdzierał się do ich mie- 
szkań, wytłamywał okna i wyrzucał na ulicę ca- 
„łe urządzenia domowe, które następnie podpalo- 
no, bez względu na wartość przedmiotów. Ko- 
bietom, które pozostawały w dobrych stosun- 
kach z Niemcami, starym zwyczajem flamandz- 
kim obcinano włosy. Sądy ludność odhywała z 
całym spokojem i systematycznością. 

GRUPA KOLEJARZY W NOWYM SACZU 
poszukuje dwóch zdolnych klarnecistów i jednego 
flecistę na stałą posadę. Zgłaszać się należy listo= 
wnie albo ustnie u przewodniczącego grupy Pio: 
tra Dobrowolskiego. 


i . TP 


W ŻYWCU odbyło się dnia 26 z. m. w loka- 

% grupy bardzo liczne zgromadzenie koleją- 
rzy pod przewodnictwem tow. Nowotnego. O 
obecnej sytuacyi referował tow. Serkowski. Na 
wniosek tow. Nowotnego uchwalono następu- 
jącą rezolucyę: Żywieccy zorganizowani kole- 
jarze ma dzisiejszem zgromadzeniu uchwalają. 
popierać ze wszystkich si? tymczasowy Rząd 
ludowy w Warszawie aż do zebrania się Sej- 
mu Ludowej Republiki polskiej. Przeciw nie- 
uczciwej robocie endecko-klerykalnej wystąpi; 
my z wszelkimi z środkami, jakie mamy do 
dyspozycyi. Zgromadzeni wyrażają uznanie 
tow. Daszyńskiemu za jego tyloletnią pracę 
dla ludu pracującego, podziękowanie za utwo- 
rzenie obecnego Rządu i za poświęcenie swej 
osoby dla dobia sprawy publicznej. 
' KOBYLANY. W dniu 10 zm. odbyło się „gTro- 
madzenie robotników naftowych w Kobylanach 
dla poszczególnych kopalń Bóbrka, Łęki |: Ko- 
bylany, Zboisko i Faliszówka. Przemawiali: Ro- 
gala Paweł ż Kobylan i tow. Zborowski Elodie 
z Łęk. Tow Zborowski w gorących słowach przed 
stawi? obecne położ_.nie i konieczność organizo- 
wania się. Na wniosek przewodniczącego tow. 
Najdy wybrało zgromadzenie mężem zaufania 
dla wyż wymienionych kopalń tow. Zborow- 
skiego z Łęk poczta Dukla. Po odśpiewaniu Ro- 
ty wszyscy rozeszli się do domów. 

ENDECGY OSZUŚCI. KANCERZ AD DEBICA. 
Jak tutejsi gorliwi urzędnicy pocztowi prowa- 
dzą agitacyę endecką to się okazuje z następu- 
jącego faktu: Tow. Szydlik, prenumerator pism 
ludowych, żalił się już od dłuższego czasu w ad- 
ministracyi, że nie otrzymuje naszego pisma. 
Zauważył jednak, że parokrotnie w opasce „Pra- 
wa Ludu“ lub „Naprzodu“ przysyłano mu nie te 
pisma, lecz numery ogłupiającego brukowego 
pisma endeków „Kuryera Codziennego". Poszedł 
więc na pocztę w Dębicy z protestem przeciwko 
takim manipułacyom i na razie te oszukaństwa 
ustały odnośnie do jego osoby. Ale oto pisarz 
gminny w Nagoszynie pod Dębicą, Stanisław 
weęgrzyn, także nie dostawał „Naprzodu“ tylko 

zuryerka“, którego endeccy naganiacze aż kil- 
kanaście numerów przysyłają do Nagoszyna, 
choć w tej wsi jeden tylko jest prenumerańor 
„Kuryera". Resztę więc tych przysyłanych nu- 
merów wtykano komu się dało. Jes.to oczywi- 
ście robota celowa i zapewne prowadzi się ta- 
kową i gdzieindziej w kraju. Bo jeśli zważymy 
fakt, że prawie wszyscy urzędnicy byłej c. k. 
austr. poczty są endekami, to zrozumiemy to 
celowe rugowanie pism robotniczych z rąk chło- 
pów na rzecz piśmideł wrogich ruchowi ludo- 
wemu. Towarzysze, demaskujcie wszędzie tych 
oszustów i naganiaczy burżuazyi, która wście- 
ka się na myśl, że będzie musiała wkrótce wła- 
dz yswej wyrzec się na korzyść ludu! 

MĘCINKA POWIAT KROŚNIEŃSKI. Przez 
cały przeciąg Światowej wojny bogaci kmiecie 
wyzyskiwali ludzi biednych w najokropniejszy 
sposób, a mianowicie od biednych robotników 
fabrycznych czy kolejarzy brali za 100 kg. żyta 
1200 K, 100 kg. ziemniaków 160 K; za jajo po 1K 
i t. d, a niektórzy wprost nie chcieli niczego 
Korzeddć biednamu robociarzowi, a natomiast 
żydomapskarzom chętnie sprzedawali po przystę» 
pnych cenach.; Jeden najbogatszy ze wsi wyra: 
żal się, że tacy gólwanki: którzy z centa żyją, mo: 
Ga wszyscy wyzdvchać. Obecnie gdy proklamowa» 
no-- Niaepodtegłą Ludowa Republikę Polską, gdy 
cały kraj, tak miasta jak i wsie, garną się w sze- 
vegi wojska polskiego i gdy wszyscy przychodzą 

/astom i, biednym robotnikom A i kos. 


| lejarzam z pomocą, 
Męcinka wyzyskują dalej biedną ludność robotni- 
czą, a natomiast nie wysłali ani jednego w szeregt 
wojska polskiego. Niecne oh postępowanie o=- 
świetli następujący fakt: Niejaki wvobotnik ia: 
bryczny Wojciech Gabryel, który cały. przeciąg 
wojny był w wojsku austryackiem, następnie w 
niewoli w Rosyi, a w ostatuim czasie w Boryslaz 
wiu przy polskiej organizacyi wojskowej, przy 
opuszczeniu Borysławia powrócił do wsi Męcin= 
ki, ponieważ rodzina jego mieszka w Męcincce. 
Otóż miejscowi wyzyskiwacze nie wynajęli mu 
mieszkania, chociaż mieszkań do wynajęcia było 


dosyć. W ten podły sposób postępują rzekami 
„patryocić wolnej Polski ze wsi Męcinki z żoł- 


nierzem proletaryuszem polskim. 


GŁOWACZOWA (Powiat Pilzno). Dnia 24 
| listopada b. r. odbyło się w domu włościanima, 
Piotra Dydyńskiegó, pod przewodnictwem radne= 
go gminnego Józefa Zatora, nadzwyczaj liczne 
zgromadzemie włościan i kobiet, na którem tow. 
Maryan Szydłik omówił program utworzonego 
w Warszawie ludowego rządu i konieczność po» 
pierania tegoż wszelikiemi siłami przez chłopów. 
Wielkie na zgromadzonych chłopach wywarło 
wrażenie cytowanie dat i cyfr zysków obrzeza: 
nych i nieobrzezunvch obszarmNÓw z oel zboża: 
wych i premii wódczanych, a mianowicie w kwo- 
cie 1 miliona i przeszło 200 tysięcy koron rocznie, 
| podczas gdy to sane szanowne towarzystwo pla | 
cilo podatków gruntowych w kwocie zaledwie 
| 200 tysięcy koron tak, że roczny lichwiarski zysk 
| wynosił przeszło ł milion koron. 

W ożywiomej dyskusyi wskazano na łajdacka 
| gospodarkę obszarników i przytoozono w tym 


względzie na dowód fakt: zgnojenia w b. r. na 
obszarze dworskim hr. Mikołaja Reja akolo 400 
kóp zboża w polu, co się równa zepsucin 200 ce- 
tnarów metrycznych ziarna, tudzież nie zebrania 
na czas i zostawienie w polu na mrozie około 5000 
kóp kapusty, mimo że ludzie chcieli nabywać 
ową w polu kapustę po 12 K za kopę przed mro- 
zami, leaz żądano od nich za kope po 20 koron! 
Wobec tej łichwiarskiej chciwości jednego ob: 
sząrnika przepadło tyłe kapusty dla- głodnej w 
misatach ludności. 
Nadmienić przytem nałęży. że głowaozewscy 
j chłopi, chcący w lecie paść swe bydło na obszar- 
miczem. pastwisku hr. Reja, muszą odrabiać na 
łanach. dworskich .po 30 dni od każdej sztuki. — 
Są to niezbite argumenta za kcenmiecznością wy» 
włąszczenia z gruntów tych szkodników narodo» 
| wych i spolecznych, za poparciem programu na: 
Szego w Warszawie ludowego rządu. 
Po uchwaleniu odpowiedniej rezolucyi, oraz po 
uchwaleniu wójtowi Tomaszowi Kantorowi za 
jego dotychczasowe w gminie rządy wotum nie: 
ufności, tudzież po przeprowadzonym wyborze 
Rady przybocznej do istniejącej nie kompletnej 
Rady gminnej i po wyborze miejscowego Komi: 
tetu P.-P, S. D, w którego skład wchodzą bow. 
| włościanie: Józef Zator jako przewodniczacy, 
I dalej: Jan Szatko, Józef Szatko, Michał Knych, 
| Franciszek Wulkowioz, Jan Gowin, Stan. Milas, 
| Józef Rybski i Franciszka Kondzielowa, oraz po 
ukonstytuowaniu się milicyi gminnej, zakończo: 
no zgromadzenie okrzykami .ma cześć wolnej luz 
dowej Republiki Polskiej, nə cześć ludoweto 
rządu w Warszawie i komendanta Józefa Piłsud:= 
skiego. Po odśpiewaniu „Czerwonego Sztandaru" 
rozeszli się uczestnicy do swych zagród. 

z POWIATU LIMANOWSKIEGO. W  dmiu 
10-tego b. m. w Mszanie dolnej, a 11-50 b. m. w 
Limanowej, odbędą się w salach „Sokoła” i 
Rady powiatowej o godz. 11-stej przed połu- 
dniem zebrania Kółek rolniczych powiatów są- 
dowych Mszana dolna i Limanowa. Na zebra- 
niach będa omawiane bardzo ważne sprawy or- 
ganizacyjne i sprawy aprowizacyjne. Omówi je 
kierownik Biura Zarządu głównego T. K. R. p. 
J. St. Szczerbiński. Jak najliczinejszy udział 
włościan w wiecach owych bezwarunkowo ko- 


nieczny! 


GLINNIK MARCAMPOLSKI. W zgromadze» 
niu, zwołamem w spiwiwie nowego rządu ludowego 
w dm. 12 zm. wzielo udział przeszło 400 robotni- 
ków i robotnic. Po odczytaniu manifestu į prze- 
mówieniu tow. Frydry, Samsonowicza, Kiestonia 
i inż. p. Kałużyńskiego, uchwalono jednogłośnie 
następującą rezolucyę: 

Zgromadzeni w dniu ' dzisiejszym robotnicy 
i robotnice zakładów przemyslowych w Gliniku 

maryampolskum, uchwalają jednoglośnie: 

1. popierać rząd ludowy polski, jako jedynie 
zdążający do zaprowadzenia ładu i porządku, tu» 
dzież oparty na najszerszych warstwach ludowy ch, 

2. ściśle wykonywać wszelkie jego zarządzenia 
i wspierać wszystkiemi siłami w jego dążenach 
reformatorskich, 

3. z radością witają od dawna oczekiwany 8:0 
godzinny dzień pracy i bezwzględnie żądają zapro- 
wadzenia oi 


| 
: 


to nasi wyzyskiwącze ze wsi ' 


Po zgromadzeniu odbył się i demonstna:. 
cyjny ze śpiewem „Czerwonego sztadaru ', Roty 
i okrzyków na cześć rządu ludowego i komi. Pil- 
sudzkiego. 

IWONICZ. Zgromadzeni robotnicy dnia 10 zm. 
a zatrudnieni w przemyśle naftowym, w okolicy 
Iwonicza, uchwalili: 

1. Jak najsilniejszy protest przeciw zmilitary- 
zowaniu robotników zatrudnionych w przemy- 
śle naftowym. (Militaryzacya jest samowolą ofi- 
cera i będzie natychmiast zniesiona. Przypisek 
redakcyi). 

2. Natonriast wprowadzają od dnia 11 b. m. 
ośmiogodzinną szychtę, z zastrzeżeniem nie ob- 
niżania płac obecnych, a to ze względów fizy- 
cznych, materyalnych i moralnych, a co najwa- 
zniejsza w tym celu, żeby choć w części zrobić 
miejsca tym, Etórzy z wojska zostali zwolnieni. 

Następnie zostały przeprowadzone wybory do 
zarządu grupy Metalowców, w skład którego 
weszli następujący Towarzysze: tow. Jan Zarę: 
ba przewodn., tow. Władysław Haja zastępca. 


tow. K. Suska skarbnik i sekretarz, Antoni Fi- 
chtel zastępca. Do komisyi kontrolującej tow.: 
Wojciech 


Władysław Haja, Karol Jakubowicz, 
Jakubowicz. 


= 


Wałki w Galicyi węshodniej d 


Komunikat sztabu generalnego z dn. 2 grudnia: 

Walki band ukraińskich w Galicyi wschodniaj | 
trwają dalej. Nieprzyjaciel trzyma się na linii 
Żółkiecw:Kulików:ZydatyczesMikłaszów=Stare Siioo 
ło. 


Zmaczme siły ukraińskic, skoncentrowane na Lie. 
nii Stary Samborsyambor, zaatakowały dnia I 
grudmta po południu Chyrów. Atak ukraiński ode 
narto. Ą 

Chyrów i linia kolejowa Chyrów:sPrzemyśl znaj: 
duja się w całości w naszych rękach. -i 

W ostetmich walkach o Rawę Ruska Ukraińcy 
stracili w rannvch i zabitvch 300 ludzi, w jeńcach 
100 ludzi. U 


Sp rawa Be koj u. 


WILSON ZAPOWIADA ZAWARCIE 
POKOJU NA WIOSNĘ. i 


Reuter donosi: Na wspólnem posiedzeniu kon» 
gresu oświadczył prezydent. Wilson w orędziu, że 
formalne zawarcie pokoju nastąpi na wiosnę, Za 
swój najważniejszy obowiązek uważa uczestni+ 
czyć w pełnej mierze w konferencyi pokojowej. 

Po odczytaniu orędzia wniesiono dwie rezolu» 
cye. W jednej z nich zaproponował republikanin 
Rodenberg, by kongres oświadczył, że podróż 
Wiłsona uniemożliwia mu spełnianie obowiązków. 
prezydenta. Rezolucyę tę przekazano kamisyi. 


WARUNKI ODSZKODOWANIA. 4 
Padamentarny współpracownik zdecydowanie 
tiberalnej „Daily News“ donosi, że koałicya po 
stawiła następujace propozycye oo do adszkodo: 
wania: 

1. Przez szoreg lat ma być owija. odszkodo: 
wanie w złocie, a mianowicie za wszystkie szko: 
dy wyrządzone w Belgii i Francyi. Szkody te © 
ceniają na dwa de dwóch i pół miliarda funtów. 

2. Wszystkie zniszczone domy w miastach na 
tych obszarach muszą odbudować niemieccy ro- 
botnicy i maja dostarczyć potrzebnago do odbu: 
dowy materyału. 

3. Ma być również uiszczone odszkodowanie =! 
za zmiszczony tonaż okrętów. 

4. Oprócz odszkodowania dla Belgii į Francyt 
ma być zapłacone odszkodowanie za inne straty. 

5. Złote, znajdujące się w Niemozech, będzie 
wydane koalicyi. 

6. Z produkcyi nienieakich kopalń węgla 62 
dzie ściągany podatek, który utrzyma się przez 
szereg lat. Oprócz tego niemiecka produkcya We: 
gli będzie oddana pod kontrolę koalicyi. ża 

7. Zniszczenia we Włoszech, Serbii i Rumunii 
maja być również wynagrodzone. x 

PLANY WILSONA 

Na podstawie doniesień z Waszyngtonu Znane 
już są w Hadze szozegóły planów Wilsona. Jest: 
prawie pewnem, że Wilson spróbuje urzeczywist: 
nić swój plan założenia związku mocarstw no 
skich. Wszystkie niemieckie okrety wojenne w 
ja tworzyć tlstę policyjną. wd 
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Dr. Zygmmt Mandel 


Jsu krajowy 
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| I de Mesede zz eko fnk 
Larobek zienn M-N zasos NiŻ WSZĘDZIE? 


oprócz tego 200 koron stałej| em, Nowość! Patsni światowy. 
| pensyi. We wszystkich mia-:| esia Już dziś ogólnie 
| stach i wsiach poszukiwani| Ks znany, wyłącznie 
| agenci i agentki do rozeprze- (SM Z naszej polskiej 
caży bardzo pokupneg» arty- firmy Ie AMA 


Si 


Ceny ogłoszeń w „Prawie Ludu" 

i (Ogłoszenia nig pochodzą od Redakeyi). 
Ogtoszenia (inseraty) za jeden wiersz petitowy jedno 

zpaltowy 60 hal. — Nadesisne za jeden wiersz petiiowy 

jednoszpałiówy lub jego miejsce A kor. — Donlssieala po 


N 
wY 
i—i MPE 


TE Rynek główny L. 22. 


ZE EN Z Z. WOZÓW Z WZ Z ZZ ZO a 


xraniee za wiersz petitowy jednoszpałtowy lub jego miej- ENE kułu. Zol 
d 
2c8 2 kor. — Drobno ogłoszenia za wyraz 10 hai. (najmniej > JEDNOGA ON , iłu. Zgłoszen:a przyjmuje 0 jest 
= FIRMY godz. 1—2 Dom wysyłkowy LUWAXŁ, 
za 1 kor.), azy grubszem pismem za wyraz i4 kal. odava, 30 Maja 3. A EE E 


DROBNER — KRAKOW | 


Należytość z góry, awantualńie w markach. Przy kilkakrotnych 


E 
nyłoszoniach rabat Geny załączników. pasków, ogłęszań wśród E: Ee dego do zeszywania 


ckóry, pasów, oBur 


tekstu, wadia Taan, ygor: a Telefon 415 polecają : Telefon 415 g | B JAZ Matiz wia; Lorca, E 
E a AE z e | SP © Farbka do bielizny: paczka va 125 g ma- | P TTT oA worków 
ERE rae teryi 50 hal it. p. Niezbędne dla 

a "T E ) wszystkich. Pelna 
Poszukuje się orrz! i o służby przy koniac Zwierzchności gminsych i | sposób użycia! Cena 1 sztuki 
„przy nowo utworzonym s» [Z rozmaitemi igłami, zwojem 

Riiie konnym Legii oficerów. '"arui:ki przyjecia: wiek | g pza zotki FĘCZNC do szorowania posi y Kółek rolniczyen wykonuje nici K B= 2 predani ks A 

niżej 35 tat, płaca 4 kor. TINAN 6 kor. sirawuego i mie- U. £20. | A szyoko K 2250. Za zaliczką o 50 hb 

szkanie. Obopólne 14-iniowe wypowiedzenie. Zarazem po- Pędzle do bielenia — sztuka kor. 24— ita ; Zekład rytowniczy | drożej. Fabr. Dam Handlo 
szukuje się byłych podoficeréw kawaleryi pod warunkami M. Pierożek | Ska, Kraauw, ul. 


Karmelicka 9/K, 


| J an Widliński Dla odsprzedawców rabat! 
Kraków, Ayek gl, Linia 4-8 46, | P | Prawdziwe tyiko z wybita 


Kreda sziamowana == 1 kig. kor. 1'20 
Suche farby, — Kiei stolarski. 


obowiązującymi dle wojsk polskich. Ponadto potrzebny 3 
kowal i zdolna Kucharka. — Żg!oszenia przyjmuje się 

w godzinach przedpołudniowych w Legii oficerski-j, Kra- Í 
ków, ul. Pęazichów 16. Komeda Legii oficerów. j Wysylka natychmiastowa, (chok hotelu Drezdeńskiego). naszą firmą na rączce. 
e 
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- C. K, UPRZYW. FABRYKI MASZYN lora 


fx A) say 
ay Xo] 


W KRAKOWIE, LWOWIE | SANOKU 
| TOWARZYSTWO AKCYJNE 


|» 


Adres telegraficzny : Racentrala Tel. Nra 1138, 2078. 
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Ror założenia 1804. 
Oddział |. Budowa maszyn: 


Telefony 2080, 286 
kolejek polowych, leśnych i 


w Krakowie, ul. Sławkowska L. 1 
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Maszyny parowe, pompy. m.a- górniczych. 
szyny wycigowe, kompresory Oddział V. Odiewarnia żelaza 
it p. i metali: 3 : : b 
Z Oddział I. Kotiarniz Odlewy budowlane i maszy- Oddział aprowizacyjny, Oddział 
sf Kotły parowe ena suite? nowe, pod!ug własnych lub : budowlany, Oddział drzewny, 
l mów : wielkości. R = Ao an GE Oddział rolniczy (tel. nr 2072), | 
Oddział Ill. Budowa mostów Oddział węglowy, Oddział zbytu $ 
i konstrukoył Żelaznych: Oddział VI. Budowa statków : 
mept bydła i trzody chlewnej (adres 
y kolejowe, drogowe, kon- i Statki rzeczne, parowe i mo- 
s Maehe hale tar- torowe, łodzie, -agry lądowe telegram. : „Pecus“, nr tel. 399), 
gowe. į rzeczne, parowe i motorowe. 
dddział IV. Budowa wagonów: Spetyalność; Bagry lądowe dla cegielń 
NOO 0 ROWE WOŁOWE agza VII, „Budoci motorów 
wszelkich typów. Cysterny e i " | a k 
Wozy dla tramwajów elektry: || Meożory naftow= i ropne, naj- Własny organ wydawniczy „Korespondencya W. C. H.” 


| | SBC! konnych. Wózki dla nowszej konstrukcyi „Elzeta”. 
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naamani m ann annman Plama zyk narzędzi ro miyi w Oówigcinlu 
eeel (inny, M MI MK My, Ia piej hikar "MADE wte słowiańskie, 
brony drewniane, sieczkarnie, 


kieraty i t. d. 


wr Sień. 
cashnąca, | sztuka 100 gr. wagi 
28 3 MAL: koron 18—; Geztuk 
koron 34—: 12 szt. koron 657 


Prawdziwe nyéh h prania 


poszukuje za bw l, MKOL, M przy | 
zapewnionej aprowizacyi 
YA pesen rolniczych Oświęcim. 


i APR > ' 0 ERN U 
nadesianiam należyności 
J0 KEK, 
i R Slęatć aksportowe w Za- 
grzeSiu Nr. Hay Protringska I. 3. 
Kroacya. 
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SUCHOTNICY!! E 


Piersiowo chorzy, = Płucno chorzy, — 
Mstmatycy — Skrofuliczni — Bezkrwiści — 


Cieroiący na blednice. 2303 
ezzie wynaleziono środek, przynoszący dawno upra- 
gnioną ulgę w wymienionych cierpieniach i wyleczenie 

tych chorób zapomocą 


Wapienno-żelzzistego Syrupu apt. Vertes’ a. 


kaz aię już u setek tysięcy cierpiących 
jako znakomity środek, a najpoważniejsi 
profesorowie i lekarze stosują go i po- 
ją jako skuteczne O W vwy- 
Siebtonych chorobach, jakoteż do kokla- SER 
szu, angielskiej choroby (rhachitic), plu- $ 
gia krwią, chudnienia, chorćb kebiecych 
3 stawów, znużenia i wyczerpania każdego 
gean Z powodu przyjemnego smaku MASSA M 
i zapachu zażywają go chętnie nawet WEY | 
najwybradalejsze podniebienia dzieci. 1-4 
MY Wojskowi wracający z pola walki, 
wyczezpani i wycieńczeni zażywają go ze 
WJ upodobaniem i ze znakomi- iz Aoki 
tym pożytkiem dja wzmocnienia I uzdro= i 
nia osiabionego przez trudy wəjonno WISE | 
pienia cia 4 8'50 cpłatnie; 4 flaszeczki wymagane zwykle 
de zupełnej kuracyi, za nadesł. naprzód nasażytości K 21*— 
Do nabyela tylko u L. Vórtes'a, Apteka pod „Białym 
| i riom”, Luges 764, Banat. 


a c a HIT 0 OWE BW 


ZYgEMUNE kiem traszewitn. 
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Ludowe Towarzystwo wzajemnych TER E, 
we Lwowie, przez czas wojny 


w Nowym SĄCZU, amach Rady Powiatowej 


© Polecone leki prof. Botkina! 


, Na reumatyzm: Balsam częstochowski (4 K,6 K 
i 8 K). Aatireuma kapsułki (5 K) 

Na ŝwierzo: maść silna (4 %) mydło (4 K). 

a Antlegiiepticum pigułki na chorobę św. Walen- 

z tego (7 K). 

imj Na wola: maść i płyn (6 K). fo]: 

r= Norvocorln: kapsulki na choroby eercowe i bez- p= 

senność (6 K). 

Uretrol: EO na upłacije kobiece i tryper 

(6 X i 10 K). 

Na twarz | ręce: krem piękności (3 K, 5 


ubezviecza budynki. 
towary 


i zapasy na wycadek 


j Na porost włosów: pomada (4 K i6 XK). 13]. oan'a za niską oołatą 
Za Na wszelkie rany | bolaki: „maść domowa“ pu- g F "UAJ "TUL. 

dełko razem z gazą (7 K). 
Wino ziołowe: na chore żołądki, apełyt, wzmo- | 
pam enienie organizmu i blednicę (8 ,„10K i 15K). 
ss Ma kaszel: syrop ziołowy (5 K, 10 K, 15 K). 

Na składzis : balsam życia na żołądek 3 K, maść na 
A nagniotki 1 K, proszek i maść przeciw poceniu 
się , nóg K 2:—.-, wszelide recepty wysyła pocztą, | 
za zaliczką: (opłata pocztowa osobno!) 


ui. Łopażka, hplekarz w iloiemyi, ulica Jagłaliońska IQ. 
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„Wisła* chętnie oddaje zastępstwo 
inteligentnym rolnikom. — W razie 
braku miejscowego zastępcy, należy 
zwócić się o nadanie agency! Apragj 
i=; do Towarzystwa. :=; 


— — — m aa 


—- aa 


.wa wą mp mA --. z 


€ Drukaczi TRAC! w Krarowie, 


| olala 


» TETE "= a TTP OWY m e 


 Qdrowiedziatpe redaktor : 


